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t n s e r e y a  w pA łkolum m e,  
d ru k ie m  g a n n o n t ,  7  c e n 
tów  od w i e r s z a .  — R e k la -  
m acye  s ą  w o ln e  od o p ła ty  
p o cz to w e j .

Cześć urzędowa.
Gmina Polana, w obwodzie Lwowskim, celem zaprowadzenia 

u siebie regularnej  nauki szkolnej, zobowiązała sie na wieczne czasy 
istniejący budynek szkolny utrzymywać zawsze w dobrym stanie, 
porządki szkolne posprawiać, załatwiać ochedóstwo przy szkole, 
ścinać, dostawiać i rąbać drzewo przeznaczone na opał szkoły,  a 
nareszcie każdoczesnemu nauczycielowi, który oraz ma pełnić służbę 
diaka i pobierać z tego tytułu zwykłe dochody wynoszące najmniej 
15 zł. w. a., a zarazem ze swoich dochodów kupować drzewo na 
opał  szkoły, płacić 81 zł. w. a. w golowiźnie,  i oddać w używanie 
ogród mający przynosić 4 zł. w. a. rocznego dochodu.

Dla polepszenia tego uposażenia, pleban miejscowy ks. Bazyli 
Bielecki zobowiązał  sic na czas swego kapłańskiego urzędowania 
w Polanie dodawać 2 zł. w. a. na rok.

Okazaną temi ofiarami gorliwość o rozszerzenie nauki między 
ludem wiejskim podaje c. k. Namiestnictwo galicyjskie z wyrazem 
należnego uznania do wiadomości powszechnej.

u rzęd o w ej  c zę śc i  Go z eh/ w ie d e ń s k ie j . )
Ministerstwo sprawiedliwości przeniosło radcę sądu obwodo

wego w Tarnowie ,  J a n a  M a y e r a , na jego własną prośbę do sądu 
obwodowego w Stanisławowie, a w jego miejsce mianowało sekre
t a rz a  rady sadu obwodowego w Przemyślu,  Dra Jana. Cukrouricza , 
r adcą sądu obwodowego w Tarnowie.

Jego c. k. Apostolska Mość raczy! najwyższem pismem gabi- 
netowem z 28. maja r. b. nadać najłaskawiej opróżnioną posadę 
Swego arcypodkomorzego,  c. k. rzeczywistemu tajnemu radcy i 
szambelanowi, tudzież dożywotniemu radcy państwa księciu W in 
centemu K a ro lo w i  A uersperg .

r-KCŚć iiicirrzędowa.
L w ó w ,  1. czerwca.

Najwyższem postanowieniem z 28. maja raczył  Najjaśn. Pan 
zatwierdzić znowu swoją najwyższą sankcyą kilka uchwał ka ry n c -  
kiego  sejmu krajowego, a mianowicie ustawy względem pokrywania 
kosztów restauracyi  i utrzymania katolickich kościołów i budynków 
parafialnych, względem sprawiania aparamentów i innych potrzeb 
kościelnych, względem patronatu szkół,  i względem kosztów umie
szczenia szkół  ludowych. —  Stan zdrowia Arcyksięcia M a x y m i -  
l iuna  d J ś s te  polepsza sic stopniowo.

Z W  a r  s z a w y przyniosła G azeta  w ie d e ń s k a  następujące 
zakomunikowane sobie depesze telegraficzne z 29. maja:  Oddział 
powstańców złożony z 600 piechoty i 400 konnicy, który zebrał  
się pod Koniecpolem niedaleko Częstochowy pod dowództwem Ln- 
croix i Letticha, został  pobity dnia 25g’o b. m. przez  majora Bent
kowskiego,  poezem rozprószył  sie po lasach. Koniecpol zajęły woj
ska szturmem. —  Z Kijowa donoszą, że chłopi wszędzie z wielką 
gorl iwością wspierają wojsko. Major Autuszcwicz z oddziałem woj 
ska  puścił  sic z Siedlec w pogoń za 1000 ludzi l iczącym korpu
sem powstańców z Sterdyna w gubernii  Lubelskiej,  na granicy Li
twy,  wzdłuż  brzegów Bugu do Białej, gdzie dogoał  ich 25go b. m. 
pod Mozanówką i pobił. Nazajutrz ścigał ich znowu, przeszedł  Bug 
pod Słowoinami, dognał  powstańców pod Czerskiem, w gubernii 
Grodzieńskiej i rozprószył  ich całkowicie.  Ubito im 100 łudzi ,  15 
Wzięto do niewoli;  zabrano także broń, bagaże i korespondeneye. 
Sympatya i pomoc włościan dopomogły wiele do zwycięztwa.

Z Kijowa donoszą:  Dnia 17. maja w lasach Christ ianowa pod 
Moskalcwkiem pobiło oddział powstańców 200 ludzi liczący a zo
stający pod dowództwem Wróblewskiego.  Powstańcy stracili  30 lu
dzi w poległych, 31 wzięto do niewoli, zabrano także wiele broni 
i amunieyi. W powiecie Radomskim nigdzie wojsko nic napotkało 
powstańców, podobnież w powiecie Bałlańskim. W  Kijowie spokój 
zupełny.

Inne dziennikarskie wiadomości z tea tru wojennego donoszą 
o świeżych utarczkach  stoczonych w K a l i s k i e  m i M a z o w i c- 
c k i e m. Czas  pisze, że miały one zajść niedaleko Piot rkowa i 
Vv okolicy Łowicza ,  ale szczegóły ich niesą jeszcze znane. To tylko 
"ia być pe wnem, że kolej żelazna zniszczoną jes t  na przes trzeni  
dwóch mil miedzy Rokicicami i P io t r kow em , a linia telegraficzna 
z Warszawy do Maczek, ma być w kilku punktach przerwana.  O 
l‘ucliu wojsk losyjskieli donosi C z a s , że koncentrują się one wido
cznie ku Warszawie,  i że jene ra ł  Berg chce je  skupić w znaczniej- 
sze oddziały, dla przedsiębrania pewniejszych operacyi. Z zacho
dnich prowincyi rosyjskich liieprzyniosły dotąd dzienniki nic nowc- 
8°: prócz szczegółów znanej już z telegramów potyczki w okolicy 
Sławuty.

Nadto zawierają dzisiejsze dzienniki telegram z P c t c r s b  u r g a  
29. maja, k tóry zbija stanowczo ogłoszoną w C zas ie  proklama

c ję  P ° d  ty t u ł em : „Tajemna wola Cara44, względem poduszczenia 
chłopów do rzezi.  J o u r n a l  de S t .  P e te rsb o u rg , przytaczając w ca
łości tę proklamacyę , dodaje : „Oto . co drukuje dziennik , który
chce być poważanym:44

Król p r u s k i , który w zeszłym tygodniu zapadał  kilkakrotnie 
na zdrowiu, miał już wyzdrowieć zupełnie;  przynajmniej donosi 
K renzz tg .  z 29. maja, że stan zdrowia Króla jest  bardzo pmyślny. 
Pomimo to jednak dowiaduje się ta sama gazeta,  że Król ma udać 
sie dla poratowania zdrowia do Karlsbadu, i że odjazd jego nastąpi 
8. lub 9. czerwca.

Parlamentowi p iem onck iem u  przedłożył  minister spraw ze 
wnęt rznych na posiedzeniu z 29. maja dokuinenta dyplomatyczne. 
Pierwsza ich serya obejmuje korespondeneye ministrów Pasolini i 
Yisconli z posłem Nigrą w Paryżu względem slosunków Królestwa 
z państwami papiezkiemi;  zawarte jednak w tej korespondencyi 
szczegóły są już  po największej części znane. Druga serya doku
mentów odnosi się do sprawy polsk ie j .  Instrukeye. które otrzymał 
w tym względzie margrabia Pepoli, poseł  sardyński w Petersburgu,  
są takie same, jak  ambasadorów Francyi i Anglii. Nota Yiscontego 
z 12. maja w odpowiedzi na ogłoszoną w dziennikach notę Gorcza-  
kowa, powiada, że interes Rosyi nie możo wymagać tego, ażeby 
Polska była ciągle dla Europy powodem zakłócenia spokojności. 
Rząd włoski zgadza sie z mocarstwami sprzyinierzonemi i sądzi, ze 
potrzeba przyjąć system, który może usunąć przyczyny złego w Pol
sce. Reszta dokumentów odnosi się do stosnnków z Szwajcaryą i 
do sprawy serbskiej.  Na tern samem posiedzeniu przedłożył  także 
minister Minghetti finansowe i administracyjne projekta ustaw, wy
rażając przytem nadzieję, że nowe te ustawy wejdą w użycie z dn. 
1. stycznia, i że plan finansowy ile możności j ak  najprędzej będzie 
urzeczywistniony.

Monitor f r a n c u s k i  z 30. maja podaje świeże wiadomości 
z Puchli z 19. kwietnia. Donoszą one, że wojska francuskie prze
prowadzają oblężenie z energią i ostrożnością.  Pomniejsze wyspy i 
domy dostają się po regularnych atakach w ręce wojska, a stan 
zdrowia armii j est  pomyślny.

Poseł  brazylski w L o n d y n i e  miał 30go z. m. zażądać 
swoich paszportów od lorda Russella. Odnosząca się do tej sprawy 
księga błękitna będzie wkrótce przedłożona  parlamentowi angiel
skiemu.

Kwestya obsadzenia tronu g r e c k i e g o  jes t  już  bliską s ta
nowczego załatwienia. Ja k  donosi duński dziennik B e r l iń s k e  Ti~ 
dinge  z 28. maja doszły już układy w tym względzie tak  dalece, 
że wkrótce można się spodziewać ich ukończenia. Ma być podo- 
bncin do prawdy, że nastąpi wszechstronna zgoda, co do warunków 
przyjęcia tronu ze strony Księcia Wilhelma. Z  tego samego dzien
nika dowiadujemy się także, że Książę Czar toryski  miał 28. maja 
audyencyą u Króla duńskiego w Kopenhadze,  i że był  zaproszony 
do stołu królewskiego.

Najświeższa poczta lewautyńska przynosi  następujący telegram 
z A t e ii z 23. maja. Przedwczoraj  w nocy usiłowano wzniecić ruch 
rewolucyjny, j ak  mówią, na rzecz Bulgarisa, lecz udaremnionym zo
stał  przez wdanie się siły zbrojnej.  Żołnierze ciąg-lc dopuszczają 
się gwałtów. Minister wojny oddalił dwóch podoficerów skompromito
wanych przez zamach na poddankę austryacką, w skutek czego 
nowa nota przesłaną została ze strony poselstw-a francuskiego.
W  kilku prowincyacli wydarzyły się zaburzenia.  Rozboje stają się 
także coraz częstsze. W  Pyriius przyszło do zajścia pomiędzy
dwoma kompaniami gw-ardyi narodowej.  Powróc i ł  1;u Kolocotroui, 
pierwszy minister Króla Ottona przy wybuchu rewolucyi.  Przyja
ciel Greków jenera ł  Graillard umarł.  Zgromadzenie narodowe po
stanowiło, aby rząd użył  stosownych środków przeciw- zamachom 
knowanym na rzecz Króla Ottona.

Monarchia Anstryacka.
l i ł ł ó w ,  31. maja. ( D o k ła d n o ś ć  d y p lo m a tyczn a .)  Wiedeńska 

J e n e r .  K oresp .  chcąc sprostować błędną wycieczkę swoją wymie
rzoną dnia 20. maja w  korespondencyi „z nad granicy polskiej44
przeciw L em berger  Z e i tu n g , zawiera pod dniem 28. maja „notę44, 
w której oświadcza, że uw-agi jej  korespondenta co do wiadomości 
o pojawieniu się powstańców w Swięccu i t. d. (ubliżające redakcyi) ,  
tyczyły sie właściwie G a ze ty  L w o w sk ie j .  Według  tej korespon
dencyi miało w-ięc stać już  nie w L em b . Z j tg . \c c i  w G azec ie  L w o w 
s k ie j  : „że pod Swiąccem naprzeciw Zbaraża  n i e  m o g ą  się znaj
dować powstańcy, p o n i e w a ż  cały powiat  Kamieniecki graniczący 
z obwodem Czortkow-skim jes t  spokojny.44 Dla „dokładności  dyplo
matycznej44 cytuje Je n .  K o r .  numer 112 G a ze ty  L w o w s k ie j ,  w któ
rym pod rubryką „Najświeższa poczta44 powyższy ustęp ma się 
znajdować. Tym czasem w zacytowanym numerze Gazety naszej 
ustęp len brzmi dosłownie jak  nas tępuje: „Z nad granicy podolskiej 
donoszą nam pod dniem 16. b. m., że wiadomość podana w  G a z.
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naród,  z dnia 14. b. m. o pojawienia sie powstańców w Świoccu 
naprzeciw Zbaraża jes t  mylna. W  całym powiecie Kamienieckim, 
graniczącym z obwodem ( zor_lkftiv.ski m , panuje zupełny spokój /4 
Xie donieśliśmy wiec, że pod Świece om n i e  m o g ą  sie znajdować 
powstańcy, p o n i e w a ż w powiecie Kamienieckim panuje spokój, 
lecz podaliśmy po prostu f a k t a : a )  że w Świecu nie pojawili sie
powstańcy, i />) że w powiecie Kamienieckim panuje spokój. Jen .  
K o r .  chcąc zachować . .dokładność dyplomatyczną1-, niechaj raczy 
przedewszystkiem postarać się o dokładność tłumaczenia artykułów 
G a ze ty  L w o w sk ie j ,  nad któremi chce robić swoje pouczające uwagi.

t i i e d r ń .  30. maja. ( N o w in y  d w o r u ■ — W ia d o m o śc i  b ie 
żą ce .)  Najjaśn. Państwo będą we czwartek na procesyi Bożego 
Ciała, a wkrótce potem odjedzie Jej Mość Cesarzowa do wód, jak 
słychać w towarzystwie Jego Mości Cesarza, który powróci dopiero 
na otwarcie rady państwa.

Jednak  niewiadomo dotąd jeszcze z pewnością , czy Najjaś. 
Pan otworzy osobiście sesyę Rady pańs twa,  zaś odjazd Jej Mości 
Cesarzowej do Kissingen ma być naznaczony ne dzień 9. czerwca.

Arcyksiążę F r a n c is z e k  t i a r o !, i Arcyksieżua Yjofui udają się 
na kilka dni do Ischl, gdzie spodziewane są lakżc, owdowiała kró 
lowa p r u s k a  i królowa s a s k a .  Jak dononosi A .  odbędzie 
królowa pruska tego lata sześciotygodniowa kuraeyę w Karlsbadzie.  
W  Sclowicach ma się odbyć dziś zrana obrzęd chrztu nowonaro
dzonego Arcyks ięc ia , i rannym pociągiem dzisiejszym odjechali tam 
Arcyksiążęta Albrecht .  Wilhe lm,  Rainer i Arcyksiężnę Ilildegarda, 
Teresa,  Matylda i Marya Karolina z dworami swoimi,  a wieczorem 
mają powrócić wszyscy do Wiednia.  Miejsce ojca chrzestnego za- 
stępywać będzie Arcyksiążę Albrech.

Z Ebcnzw-eier nadszedł następujący telegram o stanie zdrowia 
Arcyksięcia MuacijmUiann ii’’ E> t e : ,.29. maja,  8. godzina zrana. 
W  ciągu dnia wczorajszego stan spokojny;  od godziny 10 wieczo
rem do północy sen ;  za przebudzeniem się duszność, którą jednak 
uśmierzył  sen po wtó rn y /4

Siedmiogrodzki kanclerz nadworny,  hrabia N a d a s d y .  wyzdro
wiał już zupełnie i był  28. maja po raz pierwszy w biórze. a wę
gierski kanclerz nadworny, hrabia For gach , powrócił  już  do W ie 
dnia z wycieczki przedsiębranej na łowy do Styryi.

D e r w is z  Ha sza .  były poseł turecki  w Pete rsburgu ,  a teraz 
dyrektor  wszystkich min i kopalni w Turcyi,  przybył tu przed kil
koma dniami w przejeździe do Stambułu. Udaje on się do Paryża 
w sprawaeli swego zawodu,  a potem odjedzie do wód w l i c h y .  —  
Tutej szy turecki  pose ł,  książę K a/i irn a cb i , udaje się temi dniami 
dla poratowania zdrowia do Kissingen, zkąd w połowie lipca po
wróci  do Wiednia.  Sekreta rz tutejszej ambasady tureckiej ,  p. Chri-  
stides, odjechał za urlopem do Konstantynopola.

( In te r n o w a n i  p o w s ta ń c y .)  Mciltr. K o r .  potwierdza,  że ze
szłej niedzieli umknęło jedynastu z internowanych w Igławie Pola- 
k ó w ^ i  dodaje : „Uwiadomiono o tern zaraz telegramem Namiestni
ctwo morawskie i zaraz tez użyte zostały środki dla pojmania zbie
gów i odstawienia napowrót do Igławy. Wysłano komisarza poli- 
cyi do Sehwn rzk i rchen , a kilku cywilnych wachmanów do Rossiiz , 
Obergerspitz.  l laigern i na kilka innych stacyi kolei żelaznej, gdzie 
przepędzil i  całą noc z niedzieli ,  ale poszukiwania ich miały być 
b ezsk u teczne /4

( D on ies ien ia  z  ( 'a t /aro .)  Z Uattaro donoszą do Je n e r .  h o r .  
że pomiędzy księciem Mikołajem a przełożonym obwodu w Fa tta ro  
toczą  się od pewnego czasu układy, aby w Żarze z wsparcia au- 
stryackiego żyjącym 30 wygnańcom montenegryńskim dozwolonym 
został  powrót  do ojczyzny. Układy te dotąd nie przyszły do skutku, 
p rzeto " 3 tym celu wspomniany przełożony powiatu udał się sam 
temi dniami do Cclynii.

Francya.
r s a i* j ' ż  i 27. inaja. ( G lo s y  d z ie n n ik ó w  o sp ra w ie  p o lsk ie j . )  

Wypadkiem, k tóry dziś najmocniej zajmuje uwagę publiczną, jest  
następujący a rtykuł  minisleryalnego londyńskiego HJorning Fos/ ,  
porównywający losy Polaków w llosyi z losami Chrzescian w T u r 
cyi i nazywający rządy rosyjskie w Polsce anachronizmem euro
pejskim.

„Szansy dyplomatycznej interwencyi,  mówi półurządowy dzien
nik angielski,  zmniejszają się, z każdym dniem. Ruch przechodzi  
wszelkie wyrachowanie.  Pożar  tak  gwałtownie się rozszerza,  że 
wszelkie usiłowania dyplomatów na nic się nie przydadzą.  Musimy 
oczekiwać katastrofy z założonemu rękami, i słabe tylko mamy do
m n ie m a n ia 'o  skutku, jaki wywrze na resztę Europy.  Ryć to nie 
może, ażeby wypadki tak wielkiego znaczenia nic wywar ły up ływu 
na  kraje ościenne. Już w Prusiech smutne wydały owoce, a kryzis 
parlamentarna  zmuszająca rząd do polityki rozpaczy,  może pociągnąć 
za sobą skutki  pokój europejski zak łóca jące /4

Donwu Z tg .  zaś donosi z Paryża,  iż kółka  polityczne tam
tejsze zgadzają się zupełnie z poglądem tym angielskiego dzien
nika. Jeżeli  powszechne jes t  przekonanie,  że Polska  pod rosyjskiem 
panowaniem będąca nie jest  dość silna, ażeby w krótkim czasie 
niepodległość swoją wywalczyć, to zarazem jes t  z drugiej strony 
pewność,  że Rosya  nie jest  dość silna, ażeby powstaiBP* gwałtem 
przytłumić.  Ztąd wypada wniosek, iż przyjacielska interweneya Eu
ropy medyaeya t rzech wielkich mocarstw jedynym i niezawodnym 
je s t  środkiem przywrócenia  i zabezpieczenia pokoju. Rosya sama 
największy w tern ma interes, ażeby usłuchać rad, które godno
ści jego wcale nie ubliżają.

Zresz tą  w publiczności francuskiej agitacya wyborcza przy
głuszyła zupełnie lewe .-u* e polską, agitacya la zaś i po wyborach 
tak będzie silna, iż nie pozwoli rozszerzyć sie zapałowi dla Polski, 
agitacya ta zaś silnie jes t  skierowana ku przywróceniu wolności 
we Francyi ,  i wiele trzeba będzie czasu i zręczności,  ażeby ja 
z nad Sekwany zwrócić ku nieszczęściom Polski. Zaznaczyć (o mo
żna jako fakt pewny, iż począwszy na giełdzie a skończywszy na 
gminach wiejskich, nikt we Francyi  nie ma najmniejszego przeczu
cia wojny w bieżącym roku. Nikt  zaś we Francyi  nie posuwa my
śli swoich po za czas jednego kwartału,  odkąd jeden za wszystkich 
myśleć zwykł.

( O k ó ln ik  b iskupów  w  sp ra w ie  w yb o ró w .)  Sprawa w y b o 
rów przygłusza teraz wszystkie inne we Francyi.  Od dawna 
nie pamiętano takiego zajęcia się wyborami ,  tak silnej agila- 
cyi. Teraz i biskupi występują w niej i łączą się z koalicyą libe
ralną. Trzech arcybiskupów i czterech biskupów, miedzy nimi s ła 
wny ks. Dupanloup, biskup z Orleanu ogłosili odezwę do wyborców, 
wystawiając im udział w wyborach jako rzecz  sumienia, przed która 
ustąpić powinny wszystkie względy przekonania lub honoru ,  które 
wielu legitymisBw i republikanów od wyborów dotąd wstrzymywały.

„Czas już  po temu, mówią biskupi44, ażeby sytuacyę nazwać 
właściwem jej  nazwiskiem. Wybory nie są zabawką.  Wszystko za 
leży od przyszłej  izby, która mieć będzie w sw em  ręku honor  F ra n 
cyi, niepodległość kościoła,  spokój Europy ,  wolność kraju i losy 
papiestwa. Wykluczenie deputowanych, którzy pozostali wiernymi 
sprawie stolicy świętej, j es t  smutnem i pożałowania godnem,  kwe-  
slya rzymska je s t  tylko odroczona, zagodzona, lecz nie załatwiona. 
Z każdym dniem mnożą się t rudności ,  a pauza prowadzi  jedynie 
ku znużeniu i uśpieniu. Wielka ta kwesłya znów stawiona być może 
przed sądem opinii publicznej. Nie róbmy sobie żadnych illuzyj. 
To co Fraucya  Włochom powie . zawisło od tego co zdanie kraju 
wypowie głosem prasy i na drodze wyborów/-

„Ojczyzna woła nadto do was:  Pomyślność moja i postęp wy
magają praw liberalnych, instytucyj i reform. Rajcie mi zatem mą
drych prawodawców,  mężów prostych i stałych, szczerze i uczci
wie do sprawy publicznej p rzywiązanych/4

Zwracając się do duchowieństwa, odezwa mówi: „Nifl służcie 
nikomu jako .ajenci, nie zapominajcie, iż jutro będziecie może pa
sterzami dusz zwycięzców i zwyciężonych. Nadewszystko zaś s ta 
rajcie się, ażeby nie powstała myśl, iż służycie drobnym illuzyom 
nizkiego serca i z góry tego się stronnictwa trzymacie,  które ple
banii i zakrystyi  najpiękniejsze robi obietnice. Znamy szczerych 
imperialistów, gorliwych obrońców dawnej monarchii , wiernych sług 
rządu lipcowego,  uczciwych republikanów-, i służymy wszystkim 
wprawdzie i z całej duszy jako księża i b i skupi /4

„Władza  państwa powinna być szanowana, musi j ednak być 
kontrolow ana. W  obecnej chwili j es t  we Francyi  jeden tylko środek 
kontroli,  jedyna wolność polityczna, polegająca na wyborcach i de
putowanych. Najniegodniejszą rzeczą dla wyborcy byłoby wcale nie 
głosować, nąjniegodnięjszem zaś dla wybranego byłoby głosowanie 
na rozkaz lub z bo jaź n i /4

Wniosek dep. Rroen van Priesterer  w wczorajszym numerze 
pisma naszego bliżej określony w izbie deputowanych w lladze
złożony, ażeby izba uznała, iż ministeryum w-kwesty i polskiej neu
tralność ł lelandyi  na sztych wystawiło,  —  większością głosów od
rzucony został,  równie jak  wniosek dep. Rope,  który żąda ł . ,  ażeby 
Ilolandya w sprawie polskiej żadnego nie brała udziału.

(  W id o k i  nu p rzy sz ło ść .  — S p r a w a  F o la k ó w  w  P o z n a n iu . )  
Jakie kroki  ma poczynić na przyszłość rząd pruski, nie wiadomo 
dotąd, tym bardziej,  gdy N o rd d .  Al/g. Z ly .  podajdfl następujące
wskazówki:  Ministeryum Manteullla z tą samą konstytucyą i t ą  samą 
ustawa wyborczą nie doświadczyło podobnych zamachów na rząd
królewski.  Ustawą wyborczą poruezono kilkakrotnie.  J a b y  w niej 
zaprowadzić ulepszenia, ale bezskutecznie.  — Pozostaje więc tylko 
na innej drodze dążyć do tego celu.

W  Poznaniu rozszerzy ł*  się pogłoska, że wszystkie doku
mentu i dowody odnoszące sic do ostatnich wypadków polskich
w Pozna liskiem znikły bez śladu. Załatwienie lej sprawy, a miano
wicie prowadzenia śledztwa poruezono radcy sądowemu Krugejlowi 
i nadprokuratorowi państwa Adelungowi z Berlina, dowody zaś. 
które władze mają w ręku, zawierają tyle obciążających okoliczno
ści, że na podstawie tychże możnaby wytoczyć uczestnikom proces 
o zbrodnię stanu.

Królestwo tolskie.
( B u l  ety ny urzędow e  s w id o w n i  p o w sta n ia .)  f t z ie n n ik  p o 

w szech n y  z 27go maja zawiera cztery bo ldyny urzędowe o wal
kach stoczonych z powstańcami. Rwa z nich znane są już z tele
gramów- zakomunikowanych w- Wiedniu,  które podaliśmy w zeszłym 
tygodniu,  a które odnoszą sie do walk stoczonych z oddziałami 
Friczego i Lelewela ;  t rzeci  donosi ,  że doia 21. maja rozprószył  i 
pohił j enera ł  Mengden oddział powstańców zehrany w lesie Kadym- 
skim w powiecie Sejneńskim , przyczem powstańcy mieli stracić 
przeszło 100 ludzi, a wojsko miało 3 zabitych i 8 ranionych;  na- 
kouiee czwar ty podaje szczegóły walki stoczonej 25go maja koło
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Wiązowny z oddziałem Jankowskiego,  który napadł na wojsko eskor 
tujące więźniów i rekru tów z Lublina. Powstańcy zostali odparci 
ze znaczną st ratą a wojsko staciło 1 zabitego i 8 ranionych; zaś 
wieczorem tego samego dnia pobił i rozprószył  tych samych po
wstańców inny oddział wojska ,  wysłany z Mińska, przyezcm s t ra 
cili powstańcy przeszło 00 ludzi w zabitych, i!!) w ujętych, a oraz 
wiele broni i bagaże.

Prócz tych zakomunikowane zostały w Wiedniu dwie depesze 
telegraficzne z W a r s z a w y  z 28. maja. Jedna z nich donosi, że 
l iczący przeszło 1000 ludzi oddział powstańców pobiły został  (n ie 
wiadomo kiedy) w powiecie zasławskini pod Minkowcami. Pomiędzy 
poległymi miało znajdować sic trzech księży i sam dowódzca od
działu —  Ciechoński; 78 padło na placu, 59 ujęto, a prócz tego za
brało wojsko wiele broni, aimmieyi i cały pakunek. Druga zaś de
pesza opowiada, że l iczący 1500 ludzi oddział  powstańców został  
diii:*, 24. maja w lesie pod Lubar towem na północ od Lublina do
ścignięty i z niego w y p a r t y , a potem zająwszy pozycję pod Sobo
lewem poniósł tam zupełna klęskę. Wojsko zabrało b roń .  pakunki 
i Lorespondencyę.

( K o  we oddz- iuh /po ic fi tańcó ir .— M iet ou ław ftk i .)  K r u k .  Ziff. 
z 30. maja donosi:  „ W  nocy z 27. na 28. b. m. przekroczyl i
ochotnicy udający sie do powstania w liczbie do 200. między tymi 
kiiku jeźdźców,  austryacko - rosyjską granicę pod Prawdą.  Patrol 
huzarów kazał  zatrzymać się kolumnie, a gdy nie usłuchano we
zwania. dał ognia do niej. skutkiem czego pojmano sześć koni bez 
jeźdźców, którzy  ja k  się zdaje po pierwszych st rzałach sami zsiedli 
z koni, nie odniósłszy jednak żadnej rany. Drugi oddział powstań
ców. który zebrał  się w lasach Niepołomickich, p rzekroczył  granicę 
pod Cłem. Obie kolumny udały sie w kierunku Proszowic, i przed
wczoraj ostrzel iwała się już przednia straż powstańców z tylną 
s t rażą  garnizonów rosyjskich z Michałowic i Igołomi!, które ustą
piły do Proszowic.  Dziś oczekiwano walki pod Proszowicami.

O Mierosławskim donoszą czeskiemu dziennikowi lilu.s z Kra
kowa niby z całkiem wiarogodnego źródła następujące szczegóły,  
za które zostawiamy temu dziennikowi zupełną odpowiedzialność:

..Na kilka dni przed niekrwawą potyczką pod Igołomią udał 
sie Mierosławski do Warszawy i zaproponował  osobiście central
nemu komitetowi,  że uzbroi własnym kosztem expedyoyą i zajmie 
Warszawę,  jeźli komitet  przystanie na warunek obwołania go dyk
tatorom. Komitet p rzyrzekł  mu swoja pomoc, n nawet obiecał ob
wołać go dyktatorem, „jak tylko zajmie W a r s z a w o / 1 Mierosławski 
udał się potem do Krakowa,  gdzie istotnie organizował expedyeyo. 
Ale gdy pod Igołomią pobity został na głowo, udał się powtórnie 
uo Warszawy i oznajmił centralnemu komitetowi, że przez jakiś 
eza.s pozostanie bezczynnym i nieobce rościć sobie prawa do żadnej 
komendy wojskowej. /  Warszawy powróci ł  znowu do Krakowa, 
gdzie przybył właśnie wtedy, gdy reorganizowano komitet tamtej
szy.-  Kto reorganizow ał ten komitet i eo robił  Mierosławski w-Kra
kowie. nie mógł się dowiedzieć korespondent l i laku ,  jednak dodaje, 
że Mierosławski miał znowu zwerbować znaczną liczbę powstańców, 
dla wtargnięcia do rosyjskiego województwa.

Ł ^  i e r s b u r g , 21. e tu ow a  C esarza  do siaro-  
Jak donosi /Jz ien . poir. 

ni. odpowiedział  Cesarz rosyjski do deputowanych mo-

s  , a±. maja. f S'r 
i r i r r c ó i r .  —  H  i u d n m o ś r . i  t e / e r / r a f i c z i i r . ) 
ż 27. b
skiewskich i petersburskich s ta row ie rców , którzy mieli zaszczyt  
przedstawić mu najpoddańsze pismo z 17. kwietnia ( s .  s t . )  w pa- 
ł«eu zimowym, lemi s łowy:

„Had jestem widzieć was i dziękuję za współczucie dla spra- 
„wy ogólnej. Chcieli was przede Mną oczernić,  lecz nie wierzyłem 
/ e m u  i jestem przekonany,  że jesteście tak samo wiernymi pod
d a ny m i .  j ak  i wszyscy inni. Wyście Moje dzieci, a Ja  jestem dla
»"'as Ojcom , i modlę się do Doga za was, równo ja k  i za w s z j -
jySlkich. którzy, lak jak  i wy. są lilizcy memu sercu.11

Telegram z Petersburga  z 28. maja donosi: J o u r n a l  dc iśł.
' Iciwhonrp  zaprzecza pogłosce o powstaniu w Smoleńsku i w oko- 

—  Dank zarządzi! nowe stopniowe zniżenia ceny z ło ta ,  lak,
końcem tego roku będzie kurs stał  al pari.

Ą \  i
(Z a b ó js tw o .)  A a  p o la c h  n a le ż ą c y c h  do B u c z ą c  z a  w o b w o d z ie  c z o r t -  

° " s i m  z n a lez io n o  na  dn iu  1 0 . m a ja  ciało  z a b i te g o  w ło śc ia n in a  z R om aszów Ł i,k

^ ( 'yńka  M. Ś l e d z tw o  n i e w y k r y lo  j e s z c z e  s p r a w c ó w  z b ro d n i ,  a le  u t r z y m u je  s ię  
0lnj s ł ,  r z e c z o n y  w ło ś c ia n in ,  zn an y  w  ta m te jsz e j  oko licy  ze  z łe j  r e p u t a c j i  

swojej,  c h c ia ł  n o c n ą  p o rą  s k r a ś ć  konia  n a  b ło n ia c h  T ry h u e l io w s k ic h  i z a p e w n e  
p r z e z  p a s tu c h ó w  u b i ty  zos ta ł .

( T o w a r z y s t w o  s z tu k  p ię k n y c h  w K r a k o w ie . )  W  K r a k o w ie  w  g m a c h u  
° "  a r z y s iw a  s z t u k  p ię k n y c h  j a k  donosi  „ K r a .  Ztg-.“ odbyło s ię  d. 28. b .  ni, lo -  

\ \  j a n *e “b r ą z ó w  z a k u p io n y c h  p r z e z  d y re k e y ę  na te g o r o c z n e j  w y s ta w ie .  Ks. 
dysław  S a n g u s z k o  p r e z e s  to w a r z y s tw a  w  o b e c n o ś c i  z g ro m a d z e n ia  ak e y o n a -  
zów o d c z y ta ł  s p r a w o z d a n ie .  W e d ł u g  teg o ż  s ta n u  to w a r z y s t w a  i s tn ie ją c e g or.' us 

“d l , t 
iowi

podni si s ie  c iąg le ,  p o m n a ż a  s ię  l i c z b a  a k c y o n a ry u s z ó w ,  a r ty ś c i  k r a -  
P o s tę p u ją  c iąg le .  S ą d z ę ,  że  m ożem y tak im  r e z u l t a t e m  się  c ie szyć ,  m ów ił  

'•łżę, nioi.li się. m ło d z ie ż  u c z y  i k s z t a ł c i ,  n iech  s i ę  k r a j  cy w il izu je ,  n a  tern 
w. •'Zilit p e w n ie  nic  s t r a c i .  P o z o s ta ło ś ć  z  r .  186 '/*  w y n o s i ł a  4914 z ł .  48 c. 

“ ■ P rz y c h ó d  te g o ro c z n y  z e  s p r z e d a ż y  267 8  a k c y i  i  in n y c h  ź r ó d e ł  19.324 z / .

4f>c. K o s z t a  z a k u p n a  m a low ide ł  o le jnych ,  ad m in is t r a e y i  itd. z o d ło żen iem  500  z ł .  
na  fu ndusz  d z ie ł  pom nikow ej  t r e ś c i ,  r a z e m  15.915 zł. 42  c. P o z o s ta je  w ie c  na 
now e p re m ie  i inne  w y d a tk i  34 0 9  zł . 1 c. W s p o m n ia n y  fu n d u sz  w ynos i  w g a 
l icy jsk ich  l i s t a c h  z a s ta w n y c h  480 0  z ł . ,  w  g o to w iź n ie  523  zł.  85 c.

( P o ję c i e  k o n s ty tu c j i . )  Do M o rg e n p o s t  donoszą ,  że  w m ieśc ie  W o l in ia  
w  C z e c h a c h  u j r z a n o  dn. 17. h. m. / . rana  p o p rz y le p ia n e  na rogac l i  ul ic  p lak a ty  
c z e s k ie  z  n a p i s e m :  „ Z a p ro s z e n ie  na d z i s ie js z e  p r z e d s t a w ie n ie  t e a t r a ln e . "  J e d e n  
u s t ę p  lego  z a p r o s z e n ia  o p ie w a ł  w  d os tow ncn i  t ł u m a c z e n iu :  f T e r a z  n a d a n o  nam 
w olność  i k o n s ty tu c j ę ,  t e r a z  w y p ę d z im y  z W o l in a  w s z y s tk i c h  ż y d ó w .“ Z tego 
m iało  s k ła d a ć  s ię  p r z e d s t a w ie n ie  t e a t r a ln e .  S ą d  p o w ia to w y  j e d n a k  in acze j  
w id a ć  j a k  a u to r  pom nien ionej  o d e z w y  p o jm ow ał  w o lność  i k o n s ty tu c j ę ,  z a w e 
zw a ł  bow iem  z okolicy ż a n d a rm ó w ,  k a z a ł  p o z r y w a ć  p lak a ty  i z a r z ą d z i ł  ś l e d z 
two p r z e c iw  dom niem anym  s p ra w c o m .

, p r z e m y s ł  i h a n d e l .
B L w ó w .  20. maja. l i o l t t m y j a  , 18. maja. W pierwszej 

połowie były na largach w tutejszych obwodach następujące ceny
przeciętne zboża i innych artykułów.
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walutą austrj^cką
Mec pszenicy . . . 3 2 75 3 O 2 85 3 10 2 35

żyta . . . 1 co 1 40 1 50 1 02 1 90 1 45
jęczmienia , 1 20 1 50 1 50 1 25 1 25 1 15
owsa . . . 1 40 1 37 1 50 1 8 1 25 86
hreczki  . . 2 1 50 2 5 2 10 2 50 .

55 kukurudzy . •
OO * . 1 50 1 50 1 45

ziemniaków . . 70 85 72 90 80 , 45
Cel nar siana . , * 90 1 1 25 1 50 1 40 1 38

55 wełny . . . . «
nasienia koniezu ♦ • ♦ ♦

Sa<> drzewa twardego () 50 10 ♦ 7 • fi fi 7 75
„ miękkiego 5 8 ♦ ♦ 4 50 3 . ♦

‘Funt mięsa wołowego ♦ 14 12 * 14 * 12 • 10 ♦ 11
Mas okowit y ♦ • 80j . 05 . . • 72 . 04 ♦ 00

N a jśw ieższa  poczta.
F r a n k f u r t  nad M., 30. maja. Dzisiejsza l 'Europę  donosi:  

W  obce projektów mocarstw zachodnich względem rozwiązania,  
Austrya ożywiona życzeniem utrzymania pokoju była tego zdania, 
że idea zawieszenia broni, tudzież zwołanie kongresu mieści w sobie 
interwencje,  ponieważ ta poddaje lłosyo pod wyrok polubowny, 
którego niewykonanie pociągnęłoby za sobą przymus. Gdy Anglia 
wnioski wiedeńskie uznała za niedostateczne, na kiiku posiedzeniach 
ministeryalnych dyskutowano nad polityką, której  Austrya ma się 
trzymać.  Dopierano zdania następujące: p i e r w s z e ,  zachowanie 
neutralności,  rozwój systemu parlamentarnego i rozwiązanie kwestyi 
niemieckiej:  «ł r u g i e ,  jeżeli  nie niateryalne to moralne przystąpie
nie do programu mocarstw zachodnich. P i e r w s z e  przemogło;  
Austrya liedzie głównie mieć na uwadze interes Niemiec., Galicyi 
nie ustąpi, ale nie będzie sprzeciwiać się res taurac j i  dawnych pro
wincj i  polskich, podległych linsyi.

T  u r y n ,  30. maja. Dzienniki ogłaszają prywatne depesze 
z Neapolu, które donoszą, co następuje: Wczora j  spotkała fregata 
„Gariba ldi11 na wodach Leece dwa okrę la  napełnione albańskimi 
rozbójnikami. Jeden został zatopiony, drugi zabrano.  Ujętych ban
dytów zamknięto w twierdzach Lecce i Drindisi.

N o w y  J o r k .  30. maja. Jenera ł  Grant  obsadził  Jackson 
w Mississippi za Yicksburg iem, wypar łszy ztamląd separatystów. 
Grant  donosi ,  że separatyści opuścili Vicksburg;  wszystkie swoje 
siły zbrojne posuwają ku północy. Obiega pogło ska ,  że admirał 
Far ragul  będzie z llotą atakował  port  Hudson. Jenerał  l lanks uor - 
ganizował 18 pułków murzynów. Słychać,  ze wojska unii rozpo
częły już atak na Charleston. W  procesie senatora Yallandigham
zapadł już  w yrok ;  przez cały czas wojny będzie t rzymany jako
jeniec.

(LeCeiji fliiit) tuiotuólucj.
T a r n o p o l ,  31 . maja, 9 godz. rano. Z oddziału po

wstańców, który pod Palezyńcami przeszedł do Galicyi, 
przytrzymano dotychczas 2 8 2  ludzi i zabrano 2 2 7  koni, 
49 karabinów, 130 lanc, 0 pistoletów, 35 szabel, 5 bagne
tów. Komendant tego oddziału nazywa się Włodzimirz Sw ię-  
toslawski, drugi oficer Antoni Niedzwiedzki, obadwa właści
ciele dóbr z Wołynia.

T a r n o p o l ,  31. maja, 11. godz. przed południem. 
S ły c h a ć , Ze oddziały powstańców parte sę przez wojska 
rosyjskie w okolicy Satanowa ku granicy austryackiej.



Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
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-f- 8.3  
-f- 11.4 
-ł -  9 .0

79.4
6 0 .8
7 8 .9

p ó ł n o c n y  sl .  
z a c h o d n i  „ 
p ó łnocny  „

p o ch m u rn o

ja s n o

W  nocy  d e s z c z  0 —90.

Przyjechali do Lwowa.
D n ia  30 .  m aja .

H o te l  G e o r g e :  P P .  S m u ls k i  A pol . ,  z  W a s z k o w i e c .  — l i r .  S i e r a k o w s k i  
A dam , z  P o lsk i .  —  H r .  D z ie d u s z y c k i  Ju l iu s z ,  z P o d o la .  — G e r l i e z  Z d z i s ła w ,  
z  L u b l in a .  —  W e n t z l  K o n r a d ,  z K ra k o w a .

I lo te l  e u r o p e j s k i :  R o s z k o w s k i  Antoni,  z B ry k u n ia .  —  K o rw in  L u d . ,  c. k. 
k a p . ,  z W ie d n ia .

H o te l  L a n g a :  B r .  M e re y ,  c. k. p u łk . ,  z T a rn o p o la .  — S w i d e r s k i  Adolf, 
z  K i jo w a .  —  K ę d r y c z  M a rc . ,  z P o d o la .

H o te l  a n g ie l s k i :  H r .  R o m e r s k ic h  K aro l ,  z Ż ubna .  — B o g d a ń s k i  H en ry k ,  
z  R a d y m n a .  —  Y o u n g a  Z d z i s ł a w ,  z  M ię k is z a  s t a re g o .  —  B r .  B a t tn g l ia  K arol ,  
c .  k .  p r z .  pow .,  z G lin ian .

H o te l  K r a k o w s k i :  P o t e n  K a r o l ,  z O lsz an k i  — G r o d z iń s k i  L u d w i k ,  
z  S l r w i ą ż y k a .

D n ia  31. maja .
H o te l  G e o r g e :  K o r y tk o  E u g . ,  z P i a d y k .  — K o tk o w s k i  Apol.,  z H a w lo -  

w ic .  — M o s e r  F e r d . , c. k .  m a jo r ,  z D ro l iow yża .  — R u s so  Dem.,  z B e s a r a b i i .  
C o r t a z z i  E d w . ,  z J a s .

H o te l  e u r o p e j s k i :  D y le w s k i  M a r , ,  z R o low a .  — P io t ro w s k i  Mieli . ,  z W o 
ły n ia .  —  H r .  S t a r z y ń s k i  B o jo m ir ,  z D e r e w n i .  —  J a g n u s z k i e w i c z  S e w e ry n ,  
z  W a r s z a w y .

H o te l  a n g ie l s k i :  M a tc z y ń sk i  K ons t . ,  z. P o d h a jczy k .  —  S z c z e p a ń s k i  K o r 
nel ,  z  C z a jk o w ic .  — C z a rn o m s k i  W ł a d y s ł a w ,  z  P odo la .  — P l a t n e r  F ry d e ry k ,  
z  S z m a n k o w ic .

P o d  T y g r y s e m :  F i l ip o w s k i  B o g . , z C hłopczyc .
Z a j a z d  p o d o ls k i :  B o c h e ń s k i  W ik t . ,  z M ic ha łow ic .

Wyjechali ze Lwowa.
D n ia  30 .  m aja.

P P . : Koszow slf i  S e w . ,  do K ro w ic y .  —  B r .  B r u n ic k i  Ju l i a n ,  do Po i lho -  
r z e c .  —  P lu c iń s k i  F e l i c . ,  do U le jn a .  —  L i ty ń s k i  W e n . ,  do L i tw in o w a .  —  Miin-  j

t e r  H e rm a n ,  do W a n io w a .  — M a lc z e w s k i  A dam , do P le ś n a .  —  S t r a s z e w i c *  
T o m a s z ,  do L u s z o w ie c .  —  A u g u s to w sk i  Ant. ,  do C z e rn io w ie c .  —  B a l  F r . in c . ,  
do T u l ig łó w .  —  Ż u ra k o w s k i  A ug . ,  do H o rb a c z a .  —  B r .  R o s en  K o n s ta n ty ,  do 
B e s a r a b i i .  —  Z a k a c z e w s k i  Cel.,  do W o d o w a .  —  N ie z a b i to w s k i  L u b in ,  do M a-  
r i e n b a d u .  — O r ło w s k i  O k ta w ,  do P o lo w c z a .  —  R a d z ie j e w s k i  E d w a r d ,  do W i e 
d n ia .  —  C ichońsk i  Józef ,  do W i e d n i a .  — B r o n ie w s k i  S e w . ,  l e k a r z .  — D e m 
b o w s k i  Z yg . ,  do R o k ie tn ic y .

D n ia  3 1 .  maja.
B r .  S c h le c h ta  W in c . ,  c.  k. fml., do R ym anow a.  —-  H r .  K a r n i c k i  T eo d . ,  do 

W o łc z u c h .  —  B r .  C z e c h o w ic z  W ła d . ,  c. k. p o ru c z n ik ,  do P e r e r o w a .  — K a l iń s k i  
F a u s t . ,  n a  P o d o le .  —  H r .  K o z ie b ro i lz k i  W ła d . ,  do P r z e c ł a w .  — Ks.  G ie d ro ic  
J u l ia n ,  do K r a k o w a .  — R u l ik o w s k i  S ta n .  , do S z y c h o w ic .  — R o so low st i i  K le 
m e n s  W a c ła w .  —  K ę d ry c z y  M arc . ,  do W ie d n ia .  —  C z a jk o w sk i  Teofi l ,  c. k. 
p o r u c z n ik ,  do B o b rk i .  — B e n tk o w s k i  W ik t . ,  c.  r . of icer,  do Kijowa.

Dnia 30g o  m aja  1863 r. w y c ią g n ię to  w c. k. u r z ę d z i e  lo te ry jnym  Iwow- 
kim n a s tę p u ją c y c h  p ięć  l i c z b :

-£ • *-r* f « H • • <#. *
P r z e s z ł o  ci;ignifthin n a s t ą p i ą  dnia  1 0 . i 2 0 . c z e r w c a  18011 r.

K u r s  l w o w s k i .
D nia  30. m aja.

D u k a t  h o le n d e r s k i  
D u k a t  c e s a r s k i  
P ó ł im p e ry a ł  z ł .  r o sy jsk i  
R u b e l  s r e b r n y  ro s y j sk i  
T a l a r  p ru s k i
P o l s k i  k u r a n t  i p ię c io z ło tó w k a  
G alicyj .  l i s ty  z a s t a w n e  w. a. za  100 zł.

„ „ „ m. k. za  100 z ł . 1
G al icy jsk ie  o b l igacye  indem ii izacy jn e  
5 %  P o ż y c z k a  n a ro d o w a  ^
A k c y e g a l .  kol.  że la z .  K a ro la  L u d w ik a

w a l .  aus tr ,

bez
k uponów

g o tó w k ą to w a re m
zl. | c. zl .  | c.

ń 21 •> 1 2 6 ,.,a
5 22* /2 “» i 29  V2
9 4 l ó ' / 2
1 73 1 i 76
1 6 4 l 2 1 6 6  V.

76 35 <7 1(1
80 14 80  ; 7 7
7 3 30 <4 i 53
80 33 61  I 8

131 50 186 1 50

Telegrafowany knrs wiedeński.
D nia  3 >. maja .  z }r- | i<r>

5 %  M e t a l i k i ....................................................................................................  . 7 5
5 %  p o ż y c z k a  n a r o d o w a ...............................    83
A k cy e  b a n k u  w ie d e ń s k ie g o  .  ................................................................................7 9 2

„ „ k r e d y t o w e g o ................................................................................... 193
L o n d y n ,  10 fu n tó w  s z t e r l i n g ó w ..................................................................  110
D u k a t  p o jed y n czy  .   . . . .  5
S r e b r o      110

85
80

20
60
98
25

Kurs g i e ł d y  wied eń sk ie j .
D n ia  29. m aja .

1. D łu g  ptililiezny.
A . P a ń s t w a .

W  a u s t r .  w a j .  po 5 %

(Z a  100 z ł . )  
p ion .  to w a r .  

. 7 1 . 8 0  71.90 
b e z  k u p o n ó w  

z w r o tn y  po 5 %  . . . .  9 4 . —  9 4 .25  
Z  p o ż y c z k i  n a ró d .  z p roc .

od s ty c z n ia  do l ipca  po 5 % 8 0 .7 5  8 0 .9 0
od k w ie t .  do p a ź d .  po 5 %  80 .75  80 .90

Z r .  1851 s e r .  B .  po 5 %  — .—  — .—
M e ta l ik i  po 5 % ..................... 75 .80  7 5 .9 0
M e ta l ik i  z  p r o c .  od m a ja  do

l i s to p a d a  po 5 %  . 75 .80
d t to .  po 4 % %  . . . .  6 8 .—
dt to .  „ 4 % ...................... 6 9 .—
dtto .  „ 3  % .......................4 5 .—
dtto .  „ 2Va % . . . .  37 .50
d t to .  „ 1 % ...................... 1 5 ____

P r z e z ,  do w y l .  z  r .  1839
c a łe  l o s y .........................  . 152 .75  153 .—

P r z e z ,  do w y l .  z r .  1839 
p ią fa  c z ę ś ć  lo só w  . . . 150.25  150.75

P r z e z ,  do w yl .  z r .  1854 9 4 .7 6  9 5__
1’r z e z .  do w y l .  z  r .  1860

po 500  z ł ...............................  9 7 .9 0  98 .—
F r z e z .  do w y l .  z r .  1860

po 100 z ł ................................... 98 .40
R e n ty  Como po 42 l i r .  uust .  16.75 

[p o  5 %  7 2 —

75.90 Po 3 % za 10 0 zł .  . . . 2 2 —
68.25 n 2 % % 100 n . . . 19—
60.25 n 2 ' / 4% n 1 0 0 » • . . 17—
45.59 V 2 % 100 „ • . . 15—
38 .50 ~ 1 SA% V 1 0 0 1 2 . -
15.20 3 . A k e y e .

W y l o s .  obi.  daw n .  | 
d łu g u  p a ń s t .

F r z e z .  do lo s .  obi. 
d aw .  d ł u g u  p a ń s t .  j 
z  p r o c .  w  l t r a ju l

d t to .  z p r o c e n t .  J 
za  g r a n i c ą  . j

c ■£v o  rz O

4 'a % 6 7 —  
4 %  6 9 .50
3 v 2%  51 .50  
3 %  —  .— 
2*/2% 5 9 —  
2 % % 5 2 . — 
2 %  4 7 —

5 %  7 2 —
4 % %  6 7 —  
4 %  59.50

K r a j ó w  kor onnych.  
N iż s z e j  A u s l r y i  . 8 7 .50  
W y ż .  A u s t .  i S a l c b .  8 5 .—
C z e c h ..........................89 .50
M o r a w i i .....................8 8 .—
S z l ą s k a .....................87.50
S t y r y i .......................... 87 .50
T y r o l u .....................89 .50
K a r . ,  K r a in y  i W y b .  85 .50  
W ę g i e r  . . . . .  7 6 . -

B.

98.60
1 7 —
72.50
67.50 
60.
52 .50

6 0 —  
53  —  
4 8 —  
4 2 —
72.50
67.50 
60—

88.50
85 .50  
9 0 —
8 9 —
8 8 .5 0  
88 —
9 0 —  
88—
7 6 .50

p ie n .  to w a r .  
B a n a tu  Tern .  . . 7 4 —  7 4 .5 0
K ro acy i  i S ł a w o n i i  7 4 .2 5  74.76
G a l i c y i ....................  7 3 .5 0  7 4 .—
S ie d m io g ro d u  . . 73.25 7 3 .75  
B u k o w in a  . . 7 3 .—  7 3 .5 0

Z k la u z u lą  w y los .  w  r .  1867 7 3 .5 0  7 4 .—  
L om b.  w e n .  po ż .  7. r .  1859 — . —  92.50 

po 5 %
D łu g  T y ro lu  ( * 4 %  59.50 6 0 —

— u o  . p-o
—  10 —

O  E. N

D łu g  S a lc b u rg a <  

D łu g  K ra in y

4 %
3 ' / 2%
3 %

2%
1V„%

59 50 6 0 . -

29. 3 0 —

2. Stan obH g. (łomestyknln.

20—

(Z a  s z tu k ę . )  
7 9 3 .— 7 9 4 .—

193.20 193.40

6 2 0 —  
1738 —

B a n k u  n a ro d o w e g o  
Ins t .  k r e d .  d la  h a n d lu  po 

200 z ł .  "w. a.  . . .
N i ż . - a u s t r .  to w .  eslcoint.

po 500  z ł ................................ 615.
P ó l n .k o l .p o  1000 z ł .  m . k .  1736,
T o w .  k o le i  że l .  p a ń s t w a  po 

200  z ł .  m. k .  czy l i  500  fr.  2 0 7 .5 0  2 0 8 .5 0  
Kol. C c s .E lż b ie ly p e S O O z ł .

mon. k o n w .  . . . . . .  1 5 1 ____ 151.50
P o ł u d . - p ó ł n .  - n iem . kolei  

kom. po 2 0 0  z ł .  m. k. . 1 2 9 . _  1 2 9 .6 O 
Kole i  C isy  po  2 0 0 z ł .  m .k .

po 140 zł. ( 7 0 % )  w p ła ty  147—  — ___
P o łu d .  k o le i  p a ń s t . ,  lomb. 

w e n .  i c e n t r a l . - w ło s k i e j  
k o le i  że l .  po 2 0 0  zł .  w. a. 
czyli  500  f r .  z  w p la ta  
180 z ł .  ( 9 0 % )  • •

Kol.  K a r .  L u d .  po 200zł .
mon. k o n w ..............................

Kol. P r e s z b .  T y r n .  I . emis.
po 2 0 0  z ł .  m. k ..................

d tto II.  emis.  po 2 0 0 z ł .n  .k.
Kole j  B u s t c h r a d z k a  po 

500 zł.  m. k. . . .
Kole j  A u s s ig .  -  Ciepl .  po 

2 0 0  z ł .  m. k. . . . .  .
Kol. B e rn .  R o s s .  z  p i e r w 

sz e ń s tw e m  po 2 0 0  zł. 
m on .  konw .

2 5 1 .— 2 5 2 __

183.50 184 —

9 9 .—
4 2 —

100—

6 9 0 —  6 9 2 —  

-  .— 2 4 0 —

19 5 —  2 0 0 -

Kol. G r a c . - K S t l .  i Tow'. 
g ó rn .  po 2 0 0  zł. w .  a. . 

A u s t r .  fo w arz .  żeg l .  p a r .  
po 500 zł . m. k .  . . .

L lo y d a  w  T ry e ś c i e  po
500  zł.  m. k ........................

Mostu  la ń c .  w  P e s z c i e  po 
5 00  z ł .  m. k. . . . . .

T o w .  m łyna  p a r .  w  W ie d .
po 5 0 0 z ł .  w .  a ...................

P o w s z .  a u s t r .  T o w .  gaz .
po 2 0 0  zł .  w .  a.  . . .

U p rz y w i l .  c z e s k a  k o le j  z a 
c h o d n ia  po 2 0 0  z ł .  w . a.

p ien .  to w ar .  

170 .—  17 2 .—  

4 3 5 . — 4 3 6 —  

2 3 7 —  2 3 8 —  

3 9 4 —  3 9 8 .— 

3 8 5 .—  3 j t ) . — 

2 4 0 —  2 5 0 —  

161—  16 1 .BO

U. Listy zastawne.

B a n k u
[ C l e t . z r .  1 8 5 7 p o 5 ^

(za  10 0  z ł . )  
104.70 104.90 

102 .—. I lOlet. „ 1 8 5 7 po 5 %  101 ,75  
n a r o 1(1’ p r z e z n a c z o n e  do 

w  ,n' l l o s .  po 5 %  . . 9 2 —  92 .25

B a n k u  f n a  12 m. 5 %  . — — __
n a ró d .  < p r z c z n .  do loso- 
w w .  a.  ( w a n i a  po 5 %  . . 8 7 .8 0  8 8 —
Gal. T o w .  k r e d .  w w. a. 
po 4 % .................. 75 .75  7 6 —

5. O b l ig acy e  z p ra w e m  
p ie rw szeństw a .

K ole j  E lż b ie ty  po 5 %  za
1 0 0  z ł .  m . k ...........................9 5 .7 5  96 .25
d e l lo  def to  w  s r e b .  u p r .  
za  1 0 0  z ł .  w .  a.  . . .  9 4 .—  9 4

E m is .  z  r .  1862 za  100 zł.
w a l .  a u s t ..................... ....  . 89 .25  89

T o w .  a u s t r .  ko l .  p a ń s tw a  
po 500  f r .................................. 122.75 123

.25

.50

.25

50

,50

Kol.  L o m b .  w e n .  po 500  fr.  116.50 117 
Kol.  pó łn .  po 100 zł. 111. k. — .—  9:0
Kol. półn .  po 100 zł.  w . a. — . — 88
Kol. G logn .  po 100 z ł .  111. k. — —  89.
T o w .  żc g .  p a r .  n a  Dun.

z a  100  zł .  m. k ................... 9 3 . _  p i . —
L lo y d a  z a  100 zł. . . . — _  92 .50
U p rz y w .  c z e s k a  kol .  zacli .  

po 3 0 0  z ł .  w. a.  (w  s r e 
b r z e )  7.a  100 zł.  . . . .  9 6 .— 90.50

P o lud .  pó ln .  ko le j  kom . po 
5 %  za  100 z j .  • • . .  7 7 .75  7 8 —  

G r a c .  Kotlach ,  ko l .  i T o w .  
g ó r .  po 400  z), w .a .  ( 1 0 0 0 f r . ) — .—  — . —

O. Losy.
In s t .  k r e d .  d la  h an d lu  po

100  z ł .  w . a .........................
T o w .  żeg .  par .  na  D un .  po

100  zł .  in. k ............................
Poż. T r y c .  po 100 z ł .  tn. k. 

„ » po 50 zł.  m. k.
P o ży cz ,  n i ia s ta  B u d y  po

40 z ł .  w. a ............................
E s t e r h a z e g o  po 40 zł . in. k .
Salina  „ 40  „ „
Pall lego „ 40  „ „
C larcgo  „ 40 „ „
S t .  G eno is  „ 4 0  .. „
W i n d i s c h g r a l z a  20 z ł .  „ 
W a ld s fe in a  20 „
K eg lcv icha  1 0

pien. to w a r ,  
( z a  s z t u k ę . )

133.50 133.15

9 6 .50  9 7 . — 
1 1 9 .— 120 —

5 2 .5 0  5 3 .—

3 6 .—
9 6 .5 0
37.75
3 6 .75  
35.25
3 7 . — 
21 — 
2 3 —
14.50

36.50 
97 —
38.25
37 .25  
35.75
37 .25  
21.511
23.50 
15.—

80

80

Odpowiedzialny CedaLtor A t l w l f  f i u t l y ń s k i .

W ek sle .
(N a  3 m ies iąc e .)

A m ste rd a m  za  100 z l .  hol 9 4 .2 5  9 4 .25  
A u g s b u rg  za  100 zł.  w . p. n. 9 3 .80  9 3 .8 0
B erl in  za  100 t a l ....................... .__  __.__
W r o c ł a w  za  100 . la l .  . . — .—  _  .—
F r a n k f u r t  za  lOOzi. w .  p . -n .  93 .80 9 3 .80
G en u a  za  100 l ir .  pieni.  . — .—  __
H a m b u rg  z a  100 M .B .  . . 8 2 .9 0  8 3 .—-
L ip s k  z a  iOO t a l ......................  ,_______ __
L iw u r n a  za  100 l i r .  t 0 sk .  — — .— 
L on d y n  za  10 ft . sz t .  . . 110 .80  110
L u g d u n  za  100  I r .  . . .  . _  _
M edyolaa  za  100 l i r .  w ł .  — .__ —
M a rs y l ia  za  100 fr .  . . . 4 3 .8 0  43
P a r y ż  za  100 f r ....................  4 3 .9 0  4 4 .—
P r a g a  z a  100 zł. w .  a.   -------- — . —
T r y e s t  za  100 zł .  w . a . — .—  .—. —
W e n e c y a  z a  lOOzł. w .  a  ------------—  —

(31 dn i  po u k a z a n iu . )

B u k a r e s z t  za  100 p ia s t .  w o l .  —  — .—
K onsta n ty n o p o l  za  100 p ia s t .  t u r .  —

K urs złota.
D ukały  ces .  m en .  . . . 5 .29  5.30

dtto. p e łn e j  w ag i  . . 5 .2 9  5.30
K o r o n a ............................ 1 5 .3 0  1 5 .3 5
2 0 f r a n k ó w k a ..................  8 .8 8  8 .9 0
R o s y jsk i  im p e ry a ł  . . . 9 .1 0  9 .12
T a l a r  z w ią z k o w y  . . .  [ .06  1 .6 6 1/*
S r e b r o  ................................ 110.35 110.65
K u rs  k o rony  w  c. lc. k a s a c h  13zł.  50c

- - - - -  ^
tjalic. drukarni rządow ej.


